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H f. Burian
0 naradach w  głów nej k w a t e r z e .

•_ .y . fl'«eion«n), .
Wiedeń 20 

-N. FY, Ule De * ogłusza wywrioM z. twnistroin 
#p*w  zagra-oieznyoli hr, B u r i a n e m  uf. sipeuj 
wie wyników konfcrencyi w nkanketukle] głów­
nej kwa norze. Minister oświadczył, że cauje się 
pod każdym względem za«towol»nyni % wyni­
ków konferencji, jwzyczem powiedział: Pomi­
mo krótkości o z m  w r.ajwaauicjAzych spra­
wach osiągnęliśmy ważne- postępy. Niema epra- 
*T> dotykającej wspólnych fotorosów mcmar- 
clm i ffiomieC; któraby nie była omówiona, — 
Także k-ouferówano w sprawie poi ,Ł-I«j i rów- 
RIBŻ o«ągiHeto zaaowamlające wyniki. NTabu- 
rr lnie nie było d!r. nas mjoiłiw# .w>l>wkć się w 
tedŁogf»ły, ale zamlaiięto okres, po  któryim te­
raz dalsze rolrowama powirthy iść w itajszyb- 
izem tempie.

Na jiytr nio fci> j o  poislaw tyoli Icotiforoncyj 
oświatlezjeł Ttnnisior: Nasz, pro^Tsm jąsł ttl-:
samo jak ójotryl ton sam. ?i!nie ob..Łajeiray przy 
r,asaclz:e, że zyczema Polaków 1.-0 do Ich i>rzy- 
Szioęo losu muszą być u^/zgiędnlotie w ramach 
istotnych interesów państw cen tramy ch, DU- 
tei^o postawowliono, że do rokowań, jakie bodą 
tię odbywały bv Kwujgfcyt polsldoj oiiipd^y Au- 
itTfo-WęcrraTni a Nicmio -̂mi, będą takie powoła­
n i Polacy,

Na pyta-nio, osy Polacy co Jo formy uwag o  
SząSu i t-iOby,króla tailcżo Aaita będą roasiipsyęfali 
H tp ii-u io .iziia E m m ia f o r ; P o l a c y  tn R ją  p r a w o  w y -  
T a ć  solżife s w o b m lid e  s w e g o  k r ó l a , retSata w v -  
om się p"zy waptóilnie prowadżowyoh roldowa- 
liach.

Na pytanie, OŁy w nfomiookiej pfo^r-oj ląm* 
m e  omawiano także iin>/.Iiwoórv poicwjoiwo, 
iświadlcłzył luirlister, że może tylko oowtóirlzyć, 
V>, óo ar cstataic-h dniac-b oftcyulnio jtfŻ talk 

mówiono, im samówk-io, ż-o o*PaiW‘runO ka- 
dą wa>,i;ą $rrawę. dotyczącą yoioy 1 ookoju
1 iWrośicie ctiujwiaiż  ̂ nyinister: W iwoeirstjf.hc

>b:oona dałoj foózyO, powinniśmy Pfeustannie 
iróbować 'wszelkich dróg ł órodikowy któroby 
Md rrtogjy dopPowsdwć do pokoju J że tai afc yta 
powinna- iśó WSAtintaiet̂ o z nas-zomi dalszemi o- 
perticyami wej lncmi. Dotpók? rJeiprteyiiactel 
chce mas' łjnłs*fizyó WuilUwiłe, rrritmny si.ę bmo 
pić, to jednakże nio wyldncto, aby:śmy równo- 
ca^uic dążyli Jo zaszczytnego pokoju w srodze
OOr^zuujleida.-, - _ . . , - «u-v » ii,t,

żadną
wne.

miarą na ujiw ść obrad. Muszą być ja-

D fttMcyc poHolowe Mplitdni- 
tlffidin miedjyaarol. unii pariamsat,
' y Berlin, 20 sierpnia.

»Bórikes Ta^yblattz Jono-st z  Ha^f, iu  poJ- 
stawie i niniejszych informao.yj j|OJtidyń.skiołi: 
Lord Mearilale, nrezydent mię-lzyMAtodowej 
unii nartataencamej, oświadczył w Uście otwar­
tym, wysiosowanym do ■zwolenników pokoju w 
państwach centralnych profesora Talmm,i.so.ha. 
pi-jf. tJiiRUlofiT. i bŁsku-pa Frakbioi, że nlaetsa- 
dzą się na ich inrojokt, by partamontalme yr >07 
Wszystkich państw wojujących, wybrały ka­
żda po urzech Jeleyalów, celem prowRJsfttila 
tajnych narad nad możliwością pokoju. Choć 
grupa angielska wita z  symoatyą kadi-Jc istto. 
wanie pokojowe, to ierliuik nie rooźe się z^id-zić
Vr

u mm

HIs d  M i f i t l s s  M t ź o n a .
Biriki, 20 sierpuu.

Potwierdza się wiaiomość, iż roajrjfllka m-iisyt. 
dra FTeltfer cha wkóócfeyfa się. IV ITcIfforiicłt 
nie u-la. sie ani do tt3k)o>vra, ani Jo Reiwłu, ^ U e  
osiadło poselstwo niemlockio, KJoro-nmictwO 
posolstwa objął raJoa loga-.yj-ay, dr PJe.ąi.w.

fUMHuiHi JS?jS!S SfJfiii wi | Ś .
Rotcerilam, 20 sie. mki, 

Wedtug Tnośhfowyki oh i o ferma ryj »Daily 
News<r, postAnowilf socya-Uści rewolucyjni do­
konanie zamachów nie tylko aa dr Ilclfforicluę 
Hounam SuroropadL-fki-ogo i ibijjowsikiiogp posła 
w Moskwie, M-imToa, leciz tafcie i ria szereg rc- 
prezeatantów koabej-i w Rosy i. Chcą dowieść 
w fen sposób, iż isfe sympatyzują % żadną grupą 
mocarstw, leetz że woi-tcizą o wnl-mość rosyjs-lcio- 
g-o lod.u. A lud tein &ś» jest huk Jaloce jiu ir t ie  
ny Niemcom, jak wojnie, iSUa Wojsk spyiicckłcih 
stałe wErasta. Stoisunkt aiptrowlzlaicyjmę znadidale 
się wpray, iw, a *nr.wa wypai®y feiic jpouryślnite, 
że {neWnetiT jfu* jesif duMi 7:aopatrzenie wa Tciłkk 
miesięcy, *

-* r ’ ■»

ViywA7 ia Uicrainf.
Wiedeń, 20 »<dnptua.

We-dbąg oeKtutifuóSli wia-domiości, wywi-ozdom o 
dotąd % Auatry i nK tlfonlalaę 150 wagomów ma- 
W n  rolaiczych, OgóEud. wartość dlotyiofaoizfeWi- 
wiełgo -wywiofeit ddcbodbi db 100 uw*fonów kbrod-

B t ic . i  p o k o j o w y  W  A n g l i i ,
Rotisfidjn, 20 sierąrua’, 

Dzfotjrdża angielskie icIbniONzą.’ o  ziWżcnłu 
wielkiego słrojnfefwa pakbjowego w AitglJŁ

BuiliŁpCjzt, 20 sierpnia. 
»Ah EstK doinosi ze rtettoklcourwc 
Wihidonułśoi z Potenśbisąpi że Niem­

cy Jftsz.ą Się z. zamiarom obsadzonia liniij Kole­
jowych, wiwdijcych w półaoAiym Meinmaku od 
Hotoi-sbnrga, S tw przą  so b ie  w f-ro, sp o só b  pol- 
Stawę przeoiw angibloklm eipcû &yioim -na wy­
brzeżu muren nń J: i urn. Z dnia .<a dzień oczekuje 
się przybycia Niemców do PełersiHirga,

0  w y s p y  A la i i d £ k s 8 B
Bei Sin, 20 sŚeKpai*. 

łjSwKnw. Tagobuttc dPnońf z o Sz^klfokrnu, 
iiż n iebawem ma roznocząć owady mfoszauS ko. 
nifeya miomiodlco-̂ ziŴ dlziko-fiiiJainflzkiTi iw 9i>ra 
wie deutolacyl twiefda, Witib3?r>:v,vch przez R >  
syę tueprawuie uh rtautrabiych wyspach aland?.- 
klch. CHirady Tozipacizną się 21 slenpniia w Ma- 
rkdmmtu, a 'pń-mjęj itwaoniośą się do Szit-oikbibl-
iniL -u * -

Ostatnia słowa ca r:*
J 1 Monachium, 20 sierpniu.

»ńluniclLoiior /.odHURgr don-os: as& Stebofełooiarwi: 
Dzień,abdfc moskilowsikio doinrwzą., H  nr.oiabe, 

ha k t ó r o m  -inatał car Tiiogrziebany, trżyntaho jest 
w śeusTej bajemnicy. DaSszO wliidwmloóci ®iw.or- 
(kta-ją atoli, żo flzocJto-Hlownry odmaleź!! zwło­
ki cara i jwdrowali je w «jicseb wielce twodfcy- 
stjr. Wreszcie donoszą wspo-rnhlano dsieauuild, 
że c,ar w ostatniej bhwłli przed śmiercią miał 
SKA^kić: 'Ojsaczęd&ajoi*) moją mnę i nnojo rae- 
wiuniS dzieef. Dby krew mjoka zib.rwi-ta IŁosyę od 
Ugabyt.

WiedOii, 20 slocpniA.
W  koki eh parłam,on ta-rayph ebiega jłogToska, 

że 'Z-aiza -l •WtX̂ ifcowy -nosi się —  wiacew sfd&ło- 
tygodinioiwyni Waęatt»c«o[m,(5ih' — z  za-nabreni dio- 
lóonanui pou-ownego przeglądu wsaKlkich rocz­
ników od 2t do 36 raku życia

M i l i  i l t P i l K l j  a
Berlin. 20 su-zpiiia, 

>N ZuuiJier Zbg. t Jdufos-ii * grairóciy włoelJej: 
Dzteoiiiki fiwabusklo Jfonanniifcuiją, że niebawem 
zjawi się na oolr^h walk europejskich jajrońskl 
korpus lotniczy,

Paŝ ź-.it.iia Ksintio *4 p̂ alHi
mlnlntim fenstfa.

WieJen, 20 sierpnia.
W kołach F.-iriaimci;la-rnjrch ikrą-ią .pcrgłOBM, 

że ma dtelslfez-ej-- seisyi poijtuwi się w J-csek o 
podwyiazeuila nuui.nacwj po Jsuvy egzysren 
'y l  w-otdoij od aplacanU polatico d^jdioilowego. 
Mo '.yc iidzu-swwego miniinum wyr./ot>L 1.600 kor. 
W- ulług nowego projektu mają być doeiuxly do 
4.006 kotrea w o^e od podatku*.
SHSRW^* - ggaWEYyiiau- wawrynt r.■. iyiu Pfs3sj«gy» ..

i *  n o w a  I r o s a j .
Sprawa o-fiarowaiiiai litewAieJ ko-roay Łró- 

łewkiei iksięaiiu UtWoft ssuatefca ciekawy- cyifor 
ina łamach orasy 1'łtetwBkśeą, wydatwtiriiej pot 
p*?Jre«a>effl kbroeaidy ,-wojakbtwsB *-Cd).-Osts, — 
Miawodzide dwa ograny pMBbawe Lstewiskiei Ra­
dy Krajowej, owc-j siaauoawhńetee  ̂ JYuryOyi skle­
conej z  szowimstów Hłcw&tklch, jako tteokooiej 
rciprczcntiicy-i cale] liidnoSui litewt-.-kJej, wpa­
dły w konflikt 7. wydziałom prasowego »Ob- 
Ośtu* Pakt ter. — jiuSze urzędowa »Kowno e-r 
ZoiŁusng* —  pózAsfajo w .wiĄjfctoyitn Eiwrątiku 
% mało fortiiunym i jesżdze n-niej lojalnym po­
stępkiem Litewskiej Body Knajowoj w  k.w.v.+yi 
wyboru fer«*ą Mian/o wicie- dwa jej organy »L;-> 
(j-ivos Aidas* I » Ferysea'-?argais« •' >.foviły pt>- 
$ustf£ńśfcwfoM w-tadzoim wojskowym niendeokicn 
w kcmsłyiwydrukowa nia na miejsou naozel- 
wfttn .Koimmikat-u oficyalnog*) »No®d«l. Allg. 
ZAg.c, Łaprzecteaj?Cego wieAoi o  powołaniu na 
bron litewski księcia Uraełi i odmawiaiąceg-o 
Tarybi-e j®awa decydoiwanid na. własną rękę 
o  osobie mona-reliy litewskiego. Skat ‘ k tej o.cl- 
tóttfwy, ^równającej się jawnemu operowi wła­
dzy w ojskW ep, był fon, że oba pisma zawic- 
sfcowo na czas ni&ugwanlezouy. »Nie cłtocłzi tu 
jua —  ilódaje aKowroet Ztg.« —  tylko- o  wc 
wuHraą sprawę prasową, ale o  tio, że od nieja­
kiego ozas-u w  pewnyeb lifo-wskich kołach u- 
t"zymirje się opinia, żo pa-fetwm litewskie joęt 
zupełnie suwwenne. i  dlatego niema nic z  nie- 
nrieylcą władzą wojskową wsip-Mne^o, czemu 
z całym naciskiem należy zapizoczyć*.

O sposobie dokcr.a-nia wyboru króla mformu­
je komunlka/t, wyóan v prcez bertiuską repre- 
7,entacyę Taryby: Wybór przepro—ad-mi-no daia

U iipca w Wśkiio na pienarnem posiedzeniu 
Taryby, w fetorem Wzięli ańlzial •waz.yacy ozłoti- 
feowie. Prezydyum postawiło na począdkr. dzien­
nym sprawę form / państwa, lltew^ticgo, uzna­
nego przez Nfomcy za wolne i iwaitódloyfo, owas 
kwestyę naczelnej wtaazy, Rozstrzygać miak 
większość* absolutr.n Większość — po dłuż­
szych naradach — zdecydowała *ię na Ic.psty- 
tucyjną nio.iarchię dzfojziezną, a następnie ió 
g l o s o  w akoeptowa-ło kfwalyJafcurę ks. Urach na 
tron litewski. Komunikat ton jest o tyle wa­
żny, iż stwierdza, pojtad wszelką wątpliwość, że 
ofiarowauio korony fesię-tiu Urach, było nie — 
jak twierdziła prasa niemiecka. —  samozwań­
czym postępkiem kilku nieupoważnionych do 
niczego polityków liiow-dd-fth, l»oe świr.donwin 
i zdecydowanym aktenn woU całej Taryby. — 
Okazuje się tedy, że ten pailfa-brykat politycz­
ny, w kuźni »On-OsŁi’ « spłodzio-ny, stanął sro­
gim okoniem przerw swemu fiwóroy t pa-uu.

Ale ! opin.a niemiecka zSa-ezyoa kwestyę ob- 
ssidmtiw trenów w ąpaóRbwa-cłi. ferosKJrwyrhs na­
jeżać szeregiem mnożących sic pytajników. Za­
czął się znów w Niemczech ciekawy połów na 
kandydatów ntonarszych, przypominający cza 
sy tworzenia się państw bałkańskich., lub je- 
Stecze odleglejsze dzieje, kiedy to poszukiwano 
JU cesarzy i wielkileih książąt rosyrkiich klsięż- 
aSesefe, zdatnych do wstępowania w swiązki 
ma&»6akfe. Dla juniorów -niemicekrę-h dynastyj 
panujących or.wi&rają się ponętne perspektywy 
za-kładanla n-jwjch rodzin momiiszrch IjOc<z w  
Nieaieaoch sła-wiać się zaczyna, pytanie, czy 
tworzeń to nawy di dynastyj m  ws-cboizfo od­
powiada mtare-so-ni narodu .nieoiucckiego. Na 
ciężar ohowiąsków bezpośrednich I pośrednich, 
jakie ąpłyną m  Rzeszę, kreującą nowe trony. 
w :fc !suje z dużym aaicSsłdeoi .*VcvwśŁrbSit, 
gdyż wojna świat-o-wa nie skończyła s>  jeszcze, 
a nowe korony nie tak prędko ukrzepią się na 
wewnątrz i zewuąr-rz. »Nawo królerf.wa —  wy­
wodzi -»Vorwitrts* —  dadzą się tylko wówczas 
utrzymać, jeżeli wojna przypieozętujo bez re 
szty militarną hegcmcmię światową Niemiec. — 
Kto chce z  rosyjskich państw krosowych spre­
parować fiłie niemieckich dymu tyj, ten musi 
km-iói,rwoaitnie uziuać. w* eelem Riiwwieoiktó k*st 
wojskowta supremacya nad światem, bo bez niej 
nie utrzymają się świeżo wyciosane dynastyj- 
ki ani'dnia fo  z-awaroiu pokoju. Pan tyka fnbry- 
kncyi królów rai wsołłdStefo zamyka wiidoki po- 
kójm kompromisowego, a punkt ciężiiości prze­
suwa k.u orężnemu rozstrzygnięciu. Jest to tu­
szem zdaniem błęaeni Im wet wówczas, gdyby 
wrąna skończyła się cułkowitym pogromem po j 
tęgi bry tyjisico-a m erykn i, .ak i ej. Leciz jesh na 
taki pogrcin komplelziy nio można liezyć ?, ma­
tematyczną .pewnością, jeśli praewWuje się ra­
czej me-ż'iwość eręzneg-o »repdsi, tio polityka 
jaka jest zbrodnią. Zobowiązania, wzięta wo- 
i*o-o nawyah paiis-tw, staną się taka samą jl'0- 
ścia -więzó-w 1 przeszkód w kawdean peozęciu, 
wi-oJąeern do sfKrói>enij niokończą.cej się wojny 
drogą środków dyplomatycznych. Wnrodnie 
rbżniej. może iervaaz© lata,mi, proiwadzić vrojnę 
nie dla utrzymania Niemiec, leaż po to, by za­
pewnić przemocą życ-ie tym ipototwicanym i 
dwuznacznym, chromym i koślawym zdób 
osom ościennego wts-chodu*.

Tę cs-kapidę >YorwSrt3iu* zaO-patruje --B 
ner Tągebłatt* w aprobująco i życzliwo uwagi. 
*Onpiax socyalnt^aanloferaiyciziny. dordrodzi do 
przekonania, żo  nio wolno piyonych ołoou.mków 
wschodu mfeuwać już teraz w kłtoŁałt, fetuctenio 
zfatlaf&epfydi twotów, które tylko pnsemioc 
wrlcrz osife i ywizomioc rozbije. Choć zńpołnie

słuszne są t* uv.:i_ , t» nic wielo j-oniO-
gą, krewkie słowo samo prze/ się nic w/skórać 
nie zdoła. Tu sejm Rzeszy t rd&a taufte swój 
wpiły w aa- szalę. Jest- jego iKijęcMiU^m: otn>- 
wiązkicm wdać się-w porę w wypadki wsęho- 
dofo, a nio śledzić je bc-acizynuie tak diugo, 
póki fakty doke-Thne nio stworzą rzeczy, któ­
rych s*ę już -odrobić nie drt«.

Ob;* te .ghrsy -znamiorrae wa- to ziuiofowuó w 
chwili, gdy na zjoźibie monarchów w głównej 
kiWa-teize nie-inieckioj zadecydowały -się ir.oże 
1-osy Polski, Litwją I-inL-mrłyi i re/roty *fmvmv 
k r e s e w y c h . : .  I

I j l i s  'M ittm  i l
Jak d inroi /Liteirokie Biuro łnformacyjne* 

w oitatnich eansacłT pojawiają się wzmianki w] 
prasie o zan«anie terytoryincj ełjno^raSioaafc U* 
tcwsk.cgo obszaru północnej Suwolszczyziiy na 
otnograficznló polskie zaichodme powiaty gan 
heraii groJ?;pp?kicj. O ile ta pogłoska jed  
rygwłna — obecnie ocenić trudno. Tana jednak 
zamiana teryforyalca, nie tylko sprawy pobkiej; 
na Litwie, lub uregulowania stosunku Króle­
stwa do ziem by tego Księstwa Litewskiego nie' 
wyczerpują, ale nawet nie wkracza w ich 7ix- 
krea. Na zachodzie powiaty gub. Cuódzieńskiej 
•kładałby ssię przeważnie były obwód BLalasto* 
ck., odstąpiony w raku 1807 przez Napoleony 
Bosyi, a wieo terytoryum, które przoz cały bieg 
uuwoczusnej hlstoryi należało do K om iy,

Doza ową zamianą, która ze względu na li­
tewski etniczny charakter ludności wlośokłJi-J 
sklej w północnej Sawaiszczyznie, wydaje się- 
być sluaz-rn — istnieje cały Bzereg zadań jnoJld 
tyki polskiej na ziem ta eh Wielkiego fes, Li-tew-j 
skieg-i. Aiernie xe są zamieszkałe. Idąc z zachodm 
na wschód, przoz trzy grupy etniczne: t, tifow* 
slcą, 2. polską, B. białoruską. Prńcw. tego polską 
przeważnie wszędr.e jasfc ludność chrześcijań­
ska niia-st i miasteczek i Polaka mi są wl»śca.caei« 
dóbr -zfouiikiech. Cała prac-i kultu! alna jest 
zbudowai.a po-lekimi rękoma, Woboo pokaźnej 
wielko'.ii obszaru efnografiesnego poLsfeiogo, o* 
taczającego W ino — problem Polski na Litwie 
nio jest. nmiej żywotnym n iiia k i sam probiorff 
w jakikolwiek bądź uinej dzielniej' byłej Rze­
czypospolitej. P irog o  toż b:*swątpienia sfory 
kierujące myślą polityczna polską nie przejdą 
nad kwestyą litewska do porrądiru dziennego, 
zupełnie bez względu na owonumine wlączesun 
bialoskKtkiogo i sokolskiego powiatów do Kró­
lestwa polskmgo.

•iierti

1iTiasalcżna-Islandya.
Wojna światowa okazaia się fermentem enem- 

gks me  dziaiająę/m w kierunku powstawiuuw 
:row ych sanuHlzielnych oiganrcmów pań­
stwowych. Jak dotąd, powstawały one dzaęld 
nhdrndzonej pomocy polityki niemieckiej, praw 
7rażoie na gruzach Rosy*, na wschodzie Europy- 
i na jej pogranie zu t  Azy a, w ostatnim jednak 
ozafiie powBwlo nowe państwo także na ueleiaoj 
północy. W rozgwarze jcdnait no-wych bitetw 
nu zadhodrio i dalekim wschodzie, c m  wyc.ak 
rżeń pójitą-cmych nie zauwiażrliśmy prawie  ̂ ża 
Europa stała s:ę w ostatzrch dniao-h bagikszą o 
jedno nieaaleine państwo. Jest nicni króiastwo 
iskiulzkie.

Po cztero tygodniowycti o b ra d a c h  n.ogottTih 
się wrosneio nrzodstawrciole sej.nu durisfciego a

K ri i m S u e  M n .
Wiedeń, w sier.

Di siojsz.a ftzyftfguoraią Wfoilnia. 
w o ie m n  —  K a w i n i o i e . —  N  em
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w ojenni —  K  UW O rn ie . —  N :?na.wi.lć do  G ali-
crua. —  Teatry podczas-wojny. — P. £ -nau.

Mim o woli przyt orni tają się owe Idykłozne 
oza-sy, Idedy to medesń rozlcz-mteymł uroczą 
muzyczką walców Straussowi,kich Minęły pię­
kno dni ArłunjilcjStp—  « la  » ę  bogoowTornie. 
Nawet ora-k śladów, £v w onyrn Wri:>iuin mogło 
hyc kiedykolwiek inaczej. Fizyononua stolicy 
sno ontia się nie dó poznania. Wypłynęły nowe 
powh He. tworząc^ już niemal madionown armię... 
H MKtnęs novi jak grzyby po Jaszczu. Rozpano- 
rayłó się to bractwo i fokclamu ba i pięściami 
ber ty o,sobie gę znruwno w towary y> ta ora jak
i puolicznerii źy u 2 dne miasto Austryi nife 
cieszy się taką liczbą *feSog?i^Wi-*,ne6i:,w.-, lak 
Wiedeń, zważywszy, że liczba ®e#afi(tńe6w- mia­
sta w' tym kiarui.ku nie może odgrywać roli. A 
pcha się t® wszędzie i  to be® pardonu. Wojna 
piroriiosiA z s-o4>ą u Wiedeńczyków brak poczu­
cia: oo uchodzi, a co ntę? Ci dzicz, owa przysło- 
Wj.owa, a tale gorąco opiewaną prze® przygo­
dnych i domorosłych pootć-  uprzejmość i »Gv 
muttichkeit* Wiedeńczyka? u«zło to hen gdzieś 
w dalekie Janiny.,. \^POWod°m tego rzekomo 
długotrwała wojna... Tak przj najnmioj utrzy­
mają wiedeńscy feljetoiuści, którzy w kilome­
trowych feljebonach ubolewają i zatamują ręCt, 
mań zanikiem tych przepięknych cnót przecię- 
tnego Wiedeńczyka. Krokodylo łzy lej-3 między 
innymi i Paweł Busson, który cwiOr lzi z całą 
stanowcEością, że brak uprzejmość' i grzeczno­
ść u Wiedeńczyków me jest icb winą, Ddz... 
wojuy... " 5,i ■*.

Ś-miem jednak twierdzić, ze td uśprawiedlh 
wianie Wiedeńcząków i osłabianie piorunują­
cego wrażenia, jakie wywołuje dzisiai wprosi 
pi7.yb?oWiową gburowatość Wiedeńczyków —* 
jet-- zbyt slabem I nio wytrzymuje krytyki,

przez rak długie lata opiewana i obcym wpajana 
ćeorya o ivek>™cj uprzejmości Wiedeńczyka 
była zawsze mocno chwiejną i nie mającą uza­
sadnienia. Moinaby »ię ewentualnie -zgodzić z 
tem, że dlugotnvati wojna i wyjątkowe warun­
ki życia, mogą wpłynąć ujemnie na ustrój psy* 
elnc-z.iy całirw-kdta, ale... uprzejmości u Wiedeń* 
ezyków me wufohinto zarównió tenaz w piątym 
roku wojny-, jak i na początku tciż.o, by w jesio 
ni r, 1914.

I>la uchodźców wojennych z CaUcyl naeaapo- 
mu lane będą al.i rmy i o itrzażemb zo sferony pra- 
sy -wedeuskioj, j /k  i wsaozegóJnyeh stowarzy­
szeń policyoznyoh przed unwazyą Galioyan*. 
J/tcdy jeszcze i bułceszifei biało były w  Wiedniu 
i kawusia ze śmietanką i masełko tak drogie 
sercu VI 'odeńczyka, piwo wraz z cygarem 
i Vn róna*... a mimo ho — jakżeż serdecznie 
DA-3 w Wtedn u witano —  jak nas bardzo ko. 
cliano... Pamiętamy jeszcze to słynne wystąpię, 
nia p. Steinera w radzie miejskiej Wiednia, któ'- 
ry niejako wzvwał do samoobrony przed naja­
zdem »obcych*, A ileż to lamentów i narzoloiń 
słyszało się z ust każdego niemal mieszkańca 
Wiednia. Uc-liodżcy rzekomo wywołali już w je* 
‘-‘■tffl i 1914 szi.loną drożyzmę i to w każdej d-zle. 
dżinie życia gospodarczego. Szaiony popyt na 
midszli infa wywołał rzekomo zwyżkę czyn-, 
gzów... podobnie® było ® środkami spożywczemt 
i t. p. Odzież więc ta gofoónność gdzież ta przy­
słowiowa GemiUlichkeit) Wiedeńczyków? Na/pa- 
śd i aroganckie występy przeciw uchodźcom 
z Galicy! hak się mnoży ty i oo wtt rżały, ze po- 
prostu władze miejskie w Wiedniu chwyciły się 
z-aiządzeń zapobiegawczych... jednafe nie pirtze* 
ciw tym napaściom, lecz przeciw napadanym...

Wszak pamiętacie list otw iirty pewnego ary­
stokraty polskiego, który pa skutek wyniu-źeń 
burmistrza wiedeńskiego i towaiwtszów opuścił 
ze stwą rodziuą ostentacyjnie niegościnny Wie­
deń -Ili-;. *|

Minęło to wszystko... Z Regietu czaoa okuzało 
źo ta »inWft7.va Galfoyen* była dobi odziej- 

stwem dla Wiednia, PrzokoD^.r.ó się i stwier.

dHoiio urzędową statystyką, że ton najazd na 
Wiedeń uratował ItWące gtoopodashw domo­
wych w  Wiedniu od zupę In ej ruiny, Mieszkania, 
któreby pustką stały przes ettty trzâ  wojny, 
wynajęto tyrri znieproszonron g-iśctom * po ba- 
jooźnie wysokiej cenie Mbfony sapotzęly w rę­
kach Wiedeńczyków, wiośnie dzieci uchodźcom 
w o j o r u n m  ® G a i l c y l  t 

Jakże® więc śmie3zJnie i jak naiwnie brzmią 
dziś tyrady wied-im-sltten pubifoystów: a proipos 
zaniku upizejmoścl i go^-tninośc w Wio-rafo, 
Nio można bowiem mówić o  wzroście gburowa- 
tośoi Wiedeńczyka, która w pierwszych latach 
daia się odczuć^odynio wcłuodźcorn, a dzisiaj aa. 
rowno tym jak i rodowfttym sWione-^Iirgeroin*. 
Więc nie łu-dźmv się i nte baozimy w senlytoon.A. 
N-te kooliają oaa w Wiadnpj; ani boi nigdy naw 
nie kochano.

Miasto same i wygfod jego uLgly alolł nrze- 
ohrażeniu. I tu i3tofnie z iać śjady wojny Czy­
stość miasta pozostawia dużo do życzenia. Sy­
stem os/czędncściow-r spowodował i tutaj ogra­
niczenia w oświetleniu, to tez Wiedeń, tonący 
wieczorami w ciemnościach egipskicłi, robi wra­
żenie ptowincyi. 1 

Z apr o wian to war i o pozostawia duzo do ty ­
czenia. Głodówka na porządku dziennym. Z wy­
jątkiem sfer posiadających^ i wojennych aorob- 
kiewiczów, ogół cierpi niedostatek w eałem te 
go słowa znaczeniu. W restarracyach' pierwszo- 
rzędnycli dostaniesz co prawda I dwie poreye 
nnęsa, ale brak chletła, ziem maków i jarzyn, po­
woduje to, że mimo sfonycK cen, cliodris® gło­
dny.

Dla ubogich, oraz foBctniczycli warst"* Nało­
żono kuchnie, jednak wobec szalonych braków 
prowiantów, mają one problematyczną wartość. 
Fół bochenka Chleba na tydzień —  to nia baga­
telą. Czekają wieo z rozkoszą wszyscy na zapo­
wiedziany powTó* pełnej racyi chlsba,

Życia towarzyskiego nigdy w Wiedniu nie 
znano, tom mniej teraz. Alt życie kawiarniane 
doszło do niebywałego rozkwitu f ta przeciętna 
dzisiejsz i kaw irnia wiedeńska to nieoce-

niouo źródło dla obserwatora Jak w kalejdo­
skopie przewijają się tu przed oro.yma widza 
typy, wart© uwiecznienia choćby w pobieżnym 
feljetonie.

Mamy więc w tej kawiarni milionerów naj­
nowszego pokroju i stempla. Fizyognomie mniej, 
niż przeciętno, bticlitr i przepych bez smaku. 
Uzłocoue i ubrylantowane konczyny rąk i uszu. 
Brak tylko istotnie świecidełek w nosie i nara­
mienników, a fanrazya proenic.słaby mas w krai­
nę centralnej Afryki...

upok n! h grasują paskarze, którzy tułaj w 
Wiedniu rokmtują się nie tylko z pośród napły­
wowych elementów (Węgiyy), lecz także z po 
śród tutejszych poważanycn kupców. Uprawia ­
ją lichwę zupełnie jawnie w lokalach kawiarnia­
nych. Rosyjska herbata, tytoń papierosowy 
szczególnie chętnych znajdują odbiorców.

Dalej niepoślednie miejsce zajmują... niebie­
skie ptaki Namnożyło się tutaj tego „plemio- 
nia“  bez liku, Zwą jch  tutaj „kozakami lub 
„tuttystami**. żyją z Bożej łaski, a grasują i szu­
kają swoich ofiai zarówno w kawiarniach, jak 
i na forze wyścigowym. Rozporządzają cl gra- 
cze kolosalnomi sumami. Ubraui z elegancyą, je­
dnak wprawne oko rozpozna, że jest ona dopie­
ro wczorajszą; ruchy niedźwiedzie, ralauterya 
- dystynkcyn taniej pro weniencyi, I oblicza? 
lcmb-osowAide. Ofiary ich rokmtują sie głównie 
% pośród wojennych milionerów

Hazardowe gry rozpanoszyły się też w Wie- 
driu na dobre. Budapeszt nie ma powodu wsty­
dzić się swej siostrzycy. Jak tam, tak i tu dzie­
ją się orgie na tle nautrdu. Gorączka złota —  
zdaje się —- trawi wszys^kicL tych dorohłrfewi 
t:?ówv Rozwydrzenie Jakieś ogarnęło ich wszy­
stkich” i dużo z pośród nich” utopiło fokko kroci?, 
ktoip. co prawda, lekko też nabyli...

1 >alszą gruj ę w kawiarni stanowią WcSole có­
ry Koryntu, Statystyczne datv wykazują wprost 
nieprawdopodobny wzrost i roawó5 tej gałęzi 
„przemysłu". Wysiadują one stałe w pierwszo­
rzędnych kawiarniach, w strojach iście „bajko­
wy* h“ , zważy wszy dzisioiszą drożyznę.

Na szarym końcu znajdziesz dopierc tak zwa­

ną publiczność, ów średni stan, infeligonoyę 
i sfery urzędnicze, wszystko to razem pospołu- 
Idej.tó biedo. Coś podobnego, jak u nas...

A teatry? Dostroiły się do swego otocziala.-. 
W  ciągu ubiegłego sezonu zapanowała ra sen-; 
nach wiedeuikich niepodzielnie lekka Muza.1 
One ret ki fabrykowano na gwałt, na targ wojen­
ny, z muzyką, pozbawiona na ogól walorów ar* 
tystyczuyeh, a pełnej za to przeróżnych” „er* 
satzów“ muzycznych, i odgrzanych motywów.

Jak w młynie jakimś szły te operetki zwyci^
5ko —  opanowały wsz-ystko i wszystkich, ^ ro­
cie zarfo-dy dyrekcve, krocie twórcy oneretelc. 
Recepta na operetkę bardzo prosta: byle 
jaka treść, było trochę bezpretensjonalnej i bez­
barwnej muzyczki, trochę dekoracrj i kostyU',| 
mów, nieco brukowego dowcipu i kupletów —* 
trocuę różnobarwnego światła kinkietowego, a. 
kroctewe zarobki zaró wno dLa dyrektora teatru, 
jak i kompozytora zapewnione. Jasna rz- cz, że 
dramat w tycb warunkach traktowany jest f»o 
macoszemu.  ̂ 1

Z posrod osobistości teatralnych, wybił się 
tuaj nowy dyrektor „Yolksteairu11 Bernam Kie­
rownik malutkiej scenk. przy Rotenturmstrassą 
„Kammerspiele" zdołał zwrócić na siebie uwa> 
gę miarodajnych czynników, któro go powołały 
na odpowiedzialne stanowisko kierownika 
ny, mającej za sobą bądź co bądz ładne trn dyi 
cye. DvTektoł- Bernau robi wra erde czfowieka, 
poważnie pojmującego swe obowiązki zawo^- 
dowe. .w*..! .W,,. <;

I jest uzasadnione nadzieja, ż® mdośnićy po 
ważnej sztuki nie doznają zawodu. Poprzednicy. 
Bern "u a, tupowi „businessowcy". me cieszyli 
się tą marką Bernauowi dopomogła do Icaiyerj, 
pośrednio... Zapolska. Dramat iej „Tamten".

K a m r u e r s p ic le4uwstawiany przez Bemaua w . 
pod tytułem?, „In der Yrarschauer Zita elle kiir 
kadziesiat razy z rzędu przy w ysy zedanej wv- 
downi. zwrócił uwage szerszej publiczności ta  
toati } jego dyrektora ..

■-. ^ Dt  %  Bi.
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Ih. Łedśuiw icielaii i  ib ia iu lzk iego  a lth in gu  i  za - 
^  arii is lin  lzk o -d iitisk ą  um ow ę. Na m o c y  te j 
unie w y  og łasza  s ię  w y s p ę  L Ja ad y ę  za n ieza le ­
żne państw o. W  len  sp o só b  k o ń c z y  sae b ó j Isian- 
d y i o  nw zaló/.m M -, trw a ją cy  k ilk a  dziesią tek  
lat z rzędu . R *  po-cfcdawie u sta w y  Z roku  1874 
oria-ła Fslandj a p ełn ą  au ton om ię, o b e cn ie  zaś' u- 
ły sk a ła  n ‘ ezateżność.

Ze sw a nie fr sp o lią  D anią (Islan dc-zycy  są em i­
grantam i duńskim i) b ę d z ie  p o łą cz o n e  n o w e  p a ń ­
stw o  unią realną, tsj, o so b ą  k ró lew sk ą . S k u tk iem  
t: e g o  k ró l d u ń sk i o trzy m a ł n o w y  -tytuł: K ro i 
Danii i Is la n d y i —  w ch w ili zaś, g d y  w sp ó ln y  
k ró l p rzem aw iać będ zie  w  sp ra w a ch  jsbm d z- 
kieh, o n a y a ln j leg o  tytu ł będ zie  brzm iał: K ró l 
iż an Izk i i  du ńsk i. N aw et w  sp ra w a ch  p o lity k i 
za gram  jznttj b ęd ą  u n iezależn ien i Is la n d czy cy . 1 
i łk  w  lu ń sk iem  m in is ieryu m  za gn an iaznein 'bę­
dą m ieli s w y ch  p rzed staw icie li, k tó r z y  w  spra 
y /ą ch  ty cz ą cy ch  się  p o lity k i za gran iczn e j Js-Ian- 
d y i W jd a w ą c  m o g ą  p o le ce n ia  du ńsk iem u  m ini­
strow i.

^•w jskow ycL  p rzed staw icie li n a  o b c y c h  d ^ o -  
iich \ -dzie m iała D an ia  o so b n o  i  ls la n d y a  oso - 

ta o .  pnwm ych spraw ach  h a n d lo w y ch  będzie 
im ał fs la n d ja  p ra w o  to c z y ć  ro k o w a n ia  w p rost 
z państw am i zagran icznem i.

fejłaadcy m in istrow ie  n ie  będą u cze s tn iczy ć  w 
radzie d u ń sk ich  m inistrów , le c z  m a ją  p ra w o  
w prost w y rak i ć k ró lo w i ży cze n ia  n arod u  is­
la n d zk iego .

O bszar Is lan d y i w y n o s i 104.785 klin ., zatem  
łów rto ty le , c o  1/3 część  W ę g ie r , natom iast mie, 
/złrańców  l ic z y  n o w e  p a ń stw o  ty lk o  90.000. 
i W ie lk ie  b o g a ctw a , zaw arte  w  p ok ła d a ch  tńe- 
tp yży tk ow n n ych  d otą d  k op a ln i k ru s zcó w  o t w io- 
j* ją  p rzed  n ow o p ow sta łem  n ieza leżn em  pań- 
Jt-wem w id o k i ro zw o ju , a cz k o lw ie k  w  da lsze) 
lapew n e p rzy sz łośc i, b o  na razie  b ra k  tam  n a j­
w ażn iejszych  czynników - —  lu d zi i kapitałów-, a 
M Tytem su ro w y  k lim at sta n ow i nim nalą prze- 
łzk odę .

W  ten  sp o só b  alm an ach om  g otn jsk im  p rzy b y ­
ła ro w n  p o z y c y a , a  p o li ty ce  św ia tow ej n ow y , 
iczkolw ie-k  m oże n ie zb y t  p o tę żn y  czyn n ik .

® M r  o n i k a .
-i K ra k ó w , 20 sierpnia./ / p y i  -

\ 2  D E S Z C Z O W Y C H  D N I Sezon  d eszczow y  
)ie ustaje. D zisia j ra n o  p a d a f zn ow u  d eszcz , p o ­

tn ie j jed n a k że  w y p o g o d z iło  się  i z  poza. chinin  
u k aza ło  « ę  słońce . <.'b la d n ę w ie c z ó r  i  poran k i 
pa d łu ższej e ło cte  zw iastu ją  k o n ie c  la ta  i  b liaką 
jesrJeń W  tym  rok u  b y liś m y  p ra w ie  b e z  lata 
z pciw-odu u sta w iczn jch  d e szczó w , Z o b a czy m y , 
f i y  ełyoina p o lsk a  jes ień  d op isze.
’ W IA D O M O Ś C I O S O B IS T E . P rezyd en t m iasta 
p. J a n  K a n t y  F  e  d e j  o w  i c z  r o z p o cz ą ł 
fnaem  d zisie jszy m  u rlop .

R O Z B Ó JN IC Z A  E K S P L O A T A C Y A  G A L I­
C Y !, m im o o rg a n ó w  k o n tro li i p iln eg o  śledzenia , 
iia  u sta je  i raz p o  raz u jaw n ia  się p o d  nujroz- 
jia itszem i form am i. D zisia j na p rzy k ła d  sk o n fi­
skow ano na d w o rcu  osobow -ym  w  K ra k o w ie  80 
k ilogram ów  słon in y , w y w o ż o n e j przez p ew n e­
g o  W ie d e ń czy k a  o d  s tron y  L w o w a  na zach ód . 
W ied eń czyk  zezw olen ia  n a  w y w ó z  n ic  m iał. —  
O becn ie  pask arze  radzą  sob ie  w- sp osób  następu- 
'ą c y :  Z e  stu  lu b  w ię ce j k ilo g ra m ó w  m asła  na 
ir /y k la d . k tó re  ch cą  w y w ie ść  d o  W ied n ia , robią  
kilkanaście w ię k szy ch  lu b  m n ie jszy ch  pakun- 
;ó w  p o d rę cz n y ch , a n g a żu ją  gru p ę  zn a jom y ch  

p lą cą  im  d ro g ę  tam  i z pow rotem . W ła ścic ie l 
W ięc p rze m y ca n e g o  tow aru  jest je d o n , ta m ci 
feluzą ty lk o  dla u p ozorow a n ia  w ie lk ie j ilo ś c i p a ­
k u n k ów , k tó ry m i za w a lon e  są k ory ta rze  i  p rze j­
śc ia  w agonów -. W  d z is ie jszy ch  cza sa ch , k ie d v  
p asażerow ie  po  p rostu  m d le ją  w  w a g o n a ch , p o ­
w in no się w rn a le ść  jak iś  sp osób  u k ró ce n ia  ty ch  
z ło d z ie jsk ich  p o d s tę p ó w  pa sk arzy , k tó r z y  ob ra ­
bow u ją  G a licy ę  i p rzy czy n ia ją  sie d o  udręczeń  
osó b , p o d ró ż u ją cy ch  k o le jam i.

D R u Z Y Z N A  M A K I wj h an d lu  p o k ą tn y m  d o ­
ch odzi do w y ż y n  n iep ra w d o p o d o b n y ch , g d y ż  
jega ln ie  p o  cen a ch  m ak sym a ln ych  n igd z ie  je j 
deptać n ie m ożna, ch o c ia ż  żn iw a  ży tn ie  i  p szen ­
n e  są ju ż  d a w n o  u k o ń czo n e . D o  K ra k o w a  prze­
m y ca ją  han dlark i te m ą k ę  z K ró le s tw a  P o lsk ie ­
g o  i sp rzeda ją  ją  p o  cen a ch  10— 20 K  ’za  K i l o ­
gra m . N ie je s t  to  m ak a czyrsto  pszenna, ty lk o  
m ieszan in a  z jęczm ien ia  i in nych  d o d a tk ó w  —  
P o n ie w a ż  g a licy jsk i Z a k ła d  o b r o b i zbożem  nie 
p rzyd z ie la ł przez p rzesz ło  5 m iesięcy  fa u n ie  
k ra k ow sk ie j ża d n ych  za p asów , p rzeto  lu In ość 
b y ła  zm uszoną za op a try w a ć  się w  m ak e pa  c e ­
nach pask arsk ich . Z a zn a czy ć  n a le ży , że  w  c e ­
n ie 16—  20 K za  1 k ilogram  m ąki n £ targu  w  
K ra k o w ie  m ieszczą  się : w yn a g rod zen ie  d la  p ro ­
ducenta , ła p ów k i d la  strażn ik ów  i żanchTm ów . 
oraz  zarobki d la  szeregu  p o ś re d n ik ó w -p ^ k  u- 
rzy . W szy stk o  to  p łaci m ie jsk i kon su m en t. P o ­
w yższe  c e n y  są  ruiną d la  rodzin  ze stanu śre­
d n ie g o , a lbow iem  n aw et n a jlep ie j sy tu ow an y  
w y ż s z y  u rzędn ik  w  m ieście  nie je s t  w stanie

p ła c ić  £ 0 0 — 400 jy  m iesięczn ie  za  sam  ch leb .
•chożalo i d roże ją  b ow iem  w szy stk o  w  szal-o- 

lem  tem pie, te  też zd o ln ość  za ro b k o w a  je d n o s t­
k i z in te łig e n cy i lie w y trzy m u je  ju ż  n aw et n a j­
sk rom n ie jsze j k a lk u la ey i ży c io w e j. N ic  też dzi-

lego , ze  stan średni cora z  w ię ce j p od u p ad a , 
u boże je  i p ro łe ta ry zu je  się, p a d a ją c  o fia rą  spe 
k u la cy jn e g o  w y zy sk u . A  p rzecież  średn ie  w-ar 
stw y  m ają w  p ierw szym  rzed zie  d os ta rcza ć  n a­
rod ow i m ło d y ch , ir te ligen rn , sil na p rzysz łość ! 
r y c ie m  g o sp  jdarcz^m  rządzi ob e cn ie  p raw o 
o  zy sk a ch  paskarsk i d i, lich w a  tow arow a , jed n a  
z n a jg roźn ie jszy ch  op id em ij w o jen n ych , n iszczy  
ku lturo i „ y c io  w-arstw średn ich  i prow adzi do 
zu pełn ej k a tastro fy . P anam i sy tu a cy i są  dzisia j 
drapieżn i ło w c y  p a sk a rscy , w o b e c  ich k a lk u la ­
c ja  w s z y s c y  są bezra d n i, a  n a jw ięce j ci, k tó  
rych  d o c h o d y  są  stałe

K ie d y  s ię 't e n  przew rót za k o ń czy , n ie w ia d o ­
m o. F ak tem  je s t , że  zd o ln ość  n a b y w cza  p ien ią­
dza zm ala ła , a w a rtość  tow aru  i artykułów - s p o ­
ż y w c z y c h  p od n iosła  się o g io m n ie . P od n oszen ie  
p la c  rw ew iok  popraw ia  p o łożen ie  w arstw  p ra cu ­
ją cy c h , b o  licirw a tow a row a  p och łan ia  szy b k o  
w sze lk ie  za rob k ow e zw yżk i. T o  też p rzy sz łość  
tryC-'1 • 3 Przedstaw ia  się roezw yk ie  pon uro. —
Jeże li bow iem  p o  żn iw a ch  k ilogram *lic!ie j m ąki 
vOsztuj® 16— 20 L . to  ileż w yn ies ie  ta  m aka na. 

roi- przyszły  ? J a k  b ęd z ie  w y g lą d a ła  w te d y  kal- 
n tu agy  a, ż y c io w a  liczn ie jsze j rodziny- u rzędni 
c ze j w  m ie śc ie : Są to  h o ro s k o p y  b a rd zo  p on u ­
re, w p ros t rozp aczliw e . ' .

P A S K A k Z  W  T E A T R Z E . Vvr n iedzielę  w ie­
czorem^ iv czasie  p rzedstaw ien ia  »T ru b :u lu ra« 
w_ n iie jik u n  tea trze  im ien ia  S lo w ą ck ie g o  p e ­
w ien  z a ż y ły  a z .t.nożny  je g o m o ś ć , s ied zący  w 
drugim  rzęd z ie  fo te li, ob iera ł n a jsp ok o jn ie j zg o ­
tow a n o  na tw a rd o  ja ja , ro zb ija ją c  je  g ło śn o  o 
p oręcz  k rzesła  i za jad a ł z  w ii c zy m  ap etytem , 
p rzys łu ch u jąc  się o d  czasu  d o  czasu  śp iew om  
a rtrs tó w .

Z J A Z D  N A U C Z Y C IE L I L U D C W Y C H . P ro ­
gram  o b ra d  zgrom adzen ia  d e le g a tó w . 'Zw iązku 
n a u cz . lu d o w e g o , k tóre od b ęd zie  się w  dniach  
21 i 22  łam. w  sali k i a k o w sk ie g o  s S ok o-li* , je s t  
n a stęp u ją cy :

D zień  21 bm .:
1. O god /.. 8 n a bożeń stw o  w k o śc ie le  OO. 

F ranciszkanów -. 2  O g o d z . 9 za ga jen ie  obrad  
przez prezesa Z w iązk u  p . St. N ow ok a . 3. l ic h w a  
len ie  . tguLaim m i. 4 . R e g u la c ja  p la c  n a u czy c ie l- 
■twa lu d o w e g o . 5. Inne postulaty'- n a u czy c ie l­
sk o . 6. O rgan i ża cy  a  p o lsk ie j sz k o ły  p ow sze  
cbn-oj, (S p ra w ozd an ie  K om isy i sz k o ln e j).

D zień  22 bm .:
7 . W y b 6 i -  K om isy  i -nm ioskow ej i  K om isy] 

iia tlci. 8. S p ra w ozd an ie  z d z ia ła ln ości i stanu 
Katsy Z arządu  N a cze ln e g o  Zw iązku  za ro k  191.7.
9. S p ra w ozd an ie  K om isj-i rew izy jn e j Z w iązku ]
10. Spraw-czuanie K om isy i m atk i. W y b o ry : a'- 
p rezesa  Zw iązku , b ) 8 członków - Z arządu  N a­
cze ln ego , c ) 5 c z ło n k ó w  Konnisyi re w iz y jn e j, d ) 
7 c z ło n k ó w  k ra j. Sądu  h on orow ego . 11. R e g u ­
lam in i  Pom ocy- d oraźn ej^ . 12. Spraw ozdan ie  
K om isy i w n io sk o w e j. 13. Z a m k n iec ie  obrad

f  J A C E K  M A T U S IŃ SK I, lm dow niczy- i ob y - 
w'atel « i .  K is loow a . w ice p re ze s  T o w . D o b r o cz y n ­
n ości, b . ra d ca  m ie jsk ą  ^przożywiszy lar 79, u 
m arał w- K ra k o w ie  19 Lm. P opyzob  o d b ę d z ie  się 
w e  środ ę  o g o d z . 4  po pał. z k a p licy  om en  karnej.

p. lia tu iin sk i n a leża ł d o  najc,zynnio.iszyeli i 
naązanłużeńżzycli krakcauskicli a rc lu fe k tó w . W  
m ieście  trasSaem w zn iósł c a ły  szoreg  g m ach ów , 
a  w7 rad z ie  m iasta  n a lek ii y!o n a jc z y m ie y ^ i-c li  
radców-.

W P IS Y  S Z K O L N E . D y r e k cy a  sz k o ły  w yd z ia - 
iow-ej żeń sk ie j im ienia  św . A n n y  (p rzv  u licy  T o  
p o lo w c j l. 22 ) og łasza , że  w pisy  o d b y w a ć  się 
b ęd ą  w  d n u  d i 29 , 30  i 31 sierpn ia  o d  g o d z in y  
9 ran o d o  12 w  pioludnie. R ó w n o cze śn ie  o d b y ­
w ać sie b ed a  w p isy  d o  k la sy  IV . w /d z ia ło w e j.

K R A D Z IE Ż  O W S A  I K O N IC Z Y N Y . P oiicya 
krakow-ska. aresz tow a ła  d w ó ch  d o ró /.k a iz y  z 
Oi-zegi>rzok, którzy- skrad li z w j a  jm zy u iicy  
MogLIdkiej m i szk od ę  Fratu4.-y.ka G-orgonia 100 
k ilo  sk o szo n e j k o n icz y n y  i ow sa . A resztow an i 
tJómac-zyli s ię , że  za jja sy  te  ukradli dla koni.. 
g d v ż  pas-zy n ig d z ie  r,at>vć za utoniadze nie m o-
g«*‘

Z E B R A N IE  M E N D A N T E K , za ję ty ch  w  k am  
eckaryach a d w ok a ck ich  i n o ta ry a lu ych , od u y ło  
się w czora j w  lok a lu  Z w iązk i: u rzęd n ik ów  i u rzę­
d n iczek  p ryw a tn y ch . W  o b e cn o śc i 82 nutndan- 
tek , oraz p rzedstaw icie li k a n d y d a tów  a d w o k a c ­
k ich , u ch w a lon o  szereg  żądań , zd ą ża ją cych  do 
u regu low a n i*  p racy  i p ła cy . K ie ro w n ic tw o  a k ­
cyz p ow ierzon o  /.w ią zk ow i u rzędn ik ów  i u rzę­
dn iczek . k tó ry  w y sto su je  m einoryał do  D.iiy 
a d w o k a ck ie j i notary-alnoj, a odpis m irn oryak i 
prześle  p oszczeg ó ln ym  a d w o k a to m  i re jen tom .

W śró d  zeb ra n ych  p a n ow ało  jed n om yś ln e  prze 
k on an ie , iż w aru n k i płacy- za pracę w  kanceka- 
ryacn  a d w o k a ck ich  i Doraryalnvr-li u legną u- 
-praw ied l v in nej < Lennym i stosu n k a m i d roży . 
żn iau ym i z.m am e. U beeni n sa li oh*:vałni re­
p rezen tan ci kan dydatów  a d w o k a ck ich  oś w ia d ­
e r  y 6  n a jzu pe łn ie jszą  so lid a rn ość  z a k c y ą  m un- 
d antek .

^ N O W A  K E F O k h
. - - * -- .   ^ ł

,  W y b r a n o  o c is ly  k om itet, k tó r y  o d  unia d zi­
s ie jszeg o  b ę d z jó  ” rzędow-ał w  lo k a lu  Z iń ą zk u .

'a P A ?  K f . P isa ło  : ię  o  tiem d ość  wacie, a  je*- 
J n a k  ten  tem at c ią g le  ak tu a ln y , za p a łek  bow iem  
ei’ą.gj.o brak . W  n .októry-ch  sk le p a ch  w' handlu 
p o k ą tn y m  p ią c i się  4 0 -  50  hak W  kaw iarn iach  
za kilka, za p a łek  żą d a ją  p o  20  h. O iekąw e, co  
się dzie-je z g a lie y js id e m ’ fa b ry k a m i za p a łek , 
g d y z  w y ro b y  nie m iecko^aus tryack ip  są  w 1 pO- 
Iow ie  bez/wartościow-e.

L E K C E W A Ż E N IE  C IĘ Ż K IE G O  P C L O Ż E  
N1A IN W A L ID Ó W  I  ICH  L C D Z IN . iL h iośm e 
do  n ota ik i p o a  p ow yć.izy m  tytu łem , zam.esEcizo- 
n ej p rzez n as w  n rze  z  16 bm . n a szeg o  pism a, 
k oresp on d en t n o w o są d e ck i p isze, iż  p rzy czy n ą  
te g o , źe ju ż  p ią ty  m iesią c  m ija o d  czasu  w e j­
ścia w  ży cie  u sta w y  c  p od w y ższen iu  zą siłk ów , 
w zg lęd n ie  ren t inw alidów- w o je n n y ch  i  d o t y c h ­
czas w  G a licy i lic zn e  rzesze tyc-h b ie d a k ó w  z 
p od w y ższen ia  te g o  n ie  m a ją  m ożn ości k o rz y ­
stania je s t to , że  E  k  o  n o m  a  t  N  a  m  i e 
n i c  t w  a  d o t y c h c z a s  n i e  u s Ł u t e .  
c z n a ł  n a k ł a d u  d o t y c h c z a s o w y c h  
d r u k ó w - i  n i e  r o z e s ł a ł p o w i a t o w y i r .  
w  1 ad  z  o  rg, p o l i t y c z n y m ,  a  t e  g m i n -  
n y  m. Jest to  fa k t  u rzędow n ie  s tw ierd zon y , ja k  
d o d a ie  i . . ,-z  korespon dent,, .g d y ż  k ie d y  przed  
tygxiiin iom 'w  sprawie, te j za in terp elow a łem  Biu­
ro  n o w o są d e ck ie  o p ie k i nad inwialidaini w-o- 
jenr.ynii. p ok a za n o  mi p ism o, n adesłan e 7. F - 
kon om atu  g a lic y js k ie g o  Nainiostnictw-?.- w  o d ­
p ow ied zi na za p ytan ie  w ystosow a n e  d o  K rą jo - 
w ,- j K om isy ; op iek i nad inw alidam i —  * i ż  n a ­
k ł a d  d r u k ó w  d o t y c h c z a s  n i e  z o- 
s t a ł  u s  k  u t e c  z n i o n y «  —  ja k  od p ow ia d a  
E k on om a f. *

sesy i R a d y  Etanu będą  rozp a try w a n e : ustaw a 
w o jsk o w a , buciżet i u staw a o  o r g a n iz a c ji  uiwę- 
a ó w  gm iniiych '. U staw ę w o jsk o w ą , op ra cow a n ą  
przez k om isy o , p rzo iczą  f • ‘ ł o w i  d o ra d cy  w  o s o ­
bach  g e n e ra łó w : M m -u icidego, R ozw m l jw sk ie - 
g o  i gen era ła  B artha, k tó r y c h  k om isy a  u prosiła  
o udzielen ie w sk a zó w e k . B u d żet p a ń stw ow y , 
cra z  b u d że t R a d y  Btanu będ ą  d o rę czo n e  posłom  
zaraz n a  p ierw szem  posiedzen iu .

Przedstaw ifciele p o lsk ie g o  K om itetu  op iek i 
nad  jeń ca m i w  o so b a ch : prezesa  m ecen asa  01- 
szc-w skiego, p , Pen łow sK iej i p. S e y d la  o fia ro  
w-ah m ecen asow i O su ch ow sk iem u  je d n o d n ió w ­
k ę, w ydar.ą  przez K om itet, z n astęp u jącą  de ł y ­
ka c y ą : ,,M ecen asow i O sncliow sK iem u W ie lk ie  
m u Ja łm u zn ik ow i O jczy zn y , k tó r y  w- c iężk ie j 
o p o ce  u cisku  n a ro d o w e g o  d źw ig a ! na sw ych  
barkach  ośw ia tę  k ra ju , w  la tach  k lę sk  w o jn y  
ra tow a ł se tk i ty s ię cy  ro d a k ó w  od  śm ierci g ło d o ­
w e j, zaw sze  w y s o k o  trzy m a ją c  sztan dar u m iło ­
w an ej o jc z y z n y , i sw y m  przyk ład em  bu d zą c  in ­
ne serca  d o  o fia rn ośc i w  h o łd zie  n a jw y ższy m  tę 
pam iątkę p ra cy  w sp ó ln e j w  obron ie  ży c ia  jeri- 
c ó w  sk ład  i „P o ls k i K om ite t O pieki nad J e ń ca ­
mi .  P. O lszow sk i w  g o rą ce m  przem ów ien iu  
p o d n o s ił zą s l::g ; d la  je ń c ó w  m ec. O sucho w skie­
g o , ictory  za.siLd o b o z y  łb z n e m i przesy łk am i żv - 
w r .o śd  z kra ju tr n eutra lnych .

P  vVacław R osiń sk i, u w ięz ion y  s w o je g o  cza ­
su przez w ład ze  n iem ieck ie , d o t j-eh eza sow y  sę­
dzia  sądu  o k rę g o w e g o  w  W arszaw ie, otrzym a! 
na w łasne żądanie zw oln ien ie  z zu jm ow a n e °-3 
stanow iska .

D nia  30 b. m. o d b y ło  się w  m inisterstw ie 
zdrow ia  p u b liczn eg o , op iek i sp o łeczn e j i ochro-

•Wtorefc, 20 sierpnia 19T&'1
-1 • -V.; ętąm

siuW icieli w w . iio ln iczegu  i  sp ó łk i ro im czo j de*' 
p n ta cy ę  la b y  rękcRizielnicizej,, k ie ro w n ik a  ek s- 
poaytn ry  O. O. G, deputateyę zarządu  g m in y  
wyjTsoaiMiOW&j izra e liek ie j o ra z  sz e re g  o s ó b  p ry - 
wa-unych. J lin istcr  in form ow a ł s ic  s z cz e g ó ło w o  
c »  d o  p rze d sta w io n y ch  k w e sty ] i  oka-zał ży w o  
zaainrtjeneSOf -anie dla' sp ra w  a k tu a ln ych . P o  sp o»  
ży c iu  sitiaidania u  k s . L u b om irsk ich  w  Gu-mni-* 
sW M i, w y ję c i  a-t d r  G ałce,k l d o  R zeszow a . Tu  
na dw jorcu  k o le jo w y m  oozekiiw ął pi-zyjnzdu jeg o ' 
ećcsc m in ister  J ed rze jow ioz , p o s e ł K ro-gulski,' 
zastępem steno-stwa; P an  m inister w  -.-machu 
starosta  p r z y ją ł liozn e  d ep u ta cy o . m ięd zy  inne- 
im  p o s ia  Boiiiibę, k ilk u  ikiorowrriti<hv u rzęd ów  
itdi. P o  w ieczorze , sp ęd zon y m  u  p. Jędrzejam i. 
cza w  Starom ieściu , da G ałeck i w y jech a ł w  n o­
c y  d o  L w o w a .

p y  p ra cy  trzecie  posiedzen ie  ra d y  w ydzia łu  
i r . . r , . x,  . . . . . . .  . D pieki p ań stw ow ej nad d zieck iem  i m atka. —
iązeby_ L k on om a t N am iestn ictw a p u b k ozm c P iz c w o i.n ic z y ł posied zen iu  m inister, ur W itń .1

? pism ach zcch eu R  w y ja śn ić  i le  je sz cze  im o -tC h od źk o . Z g o d n io  z op in ia  iW !v  w ydzia łu  
-ę cy  p o t -z e b a  będzie , zanim  ynaH.bd. d ru k ów  lłc hWąIon o w y a sy g n o w a ć  's t ib sy d y n  w  m yśl  

zostan ie  u sk u teczn ion y*  i ile  je szcze  m ie s ię cy  w iiiosk -i n acze ln ik a  w t działu . dralV i k e n - i r t r  
oobatei-zy, k tó r z y  w- o b ro n ie  pań stw a  stali, s ię .m . in.
kalekam i z rentą 22 K  na m iesiąc dla sieW o i. R a d om  p o w ia to w y m  o ;,ie k m i-z im  316 tyMe- 
rod zm y  n a _ży c ie  w y zn a czon e j —  mają. czek a ć  c y  m arek ; d la  K ida  pracy  k ob iet SO ty s ię cy  md-

. .  .1 V  . I -•  i  « •   . *■ "na p o d w y ż k ę  tej renty ? role, d la  sokc\1 sch ron isk  i burs 80 ty s ię cy , dla 
w yd z ia łu  ,.W i3ś dla d z ie c i '1 28 .770 riiarek.

R azem  R adzie  g łó w n e j op iek u ń cze j 504.770 
m arek.

K o m is ji  ratow an ia  d zieci m. stoi. W arszaw y 
111.300 m arek , oraz szeregow i in sty tu cy j, o j i e -

i r£  k r a f i s .
T R A G IC Z N Y  W Y P A D E K  W  T A T R A C H .

Z Z n k o m n o g o  d on oszą  d o  „G ło s u  N aradu 11:
W  dniu 13 b. m. zd a rzy ł sie tu  tra g iczn y  w y ­

padek . 'L ego dn ia  baw ią cy  ch w ilo w o  w  ża k op a -1  k u ją cy e łi się dziećm i, sum y d ia b n ie jsze / 
nem  p. J ó z e f O st-ifin . b y ły  leg ion ista , a. w  osta-| (tgó ł.m i w y a sy g n o w a n o  1)7.831 m u ek . 
tnim  czasie  c iio rą ży  w  w o i« l;u  ausR-yackiern, d o -1 U R O C ZY S T O Ś Ć  R O C Z N IC Y  U R O D ZIN  CE- 
i .zokaw.rzy się u p ia g n io n e j p o g o d y , w yb ra ł sńj S A S Z A  K A R O L A  W  W A R S Z A W IE . Ż  W arsza- 
na Ś w in ice  sam , zam icnra jąc isć d ro g ą  jirzez Z a ­
w rat, w y jś ć  lia sz czy t  o d  stron y  P ięciu  S taw ów  
P olsk ich  i w rócić  przez H alę Gąsienicy,-.a. Z n a jo ­
my m, u k tóry ch  -g oścR  za p ow ied zia ł, ż c  w r ó c i ’ w e j u roczyste  nabożeństw o. Na n abożeństw ie 
w ieczorom , Do się je g o  u J o p  1- o ń o /y  -i mu-si i a- obeu ai Dy ii: generał.-gubernator *  u-s<aw.ski vcm 
zajn trz o d je ch a ć  do  k ad ry . T’a»czaseai dnia 13 iB esclc-i, c /Jou  d-i R a dy  re g e n cy jn e j Z d zis ław  ks.

w y  d on oszą : Z p ow od u  ro czn icy  u rodzin  cesa  
rza a u otry a ck iego , K arola , o d b y ło  się w  sobc 
tę w- k o śc ie le  N a jśw iętsze j M aryi P an n y  Lu<ka

sk o ro  się w ie czo re m  nie z jaw ił, za w ia d om ion o  (g inunt G lielm ick i, k ierów nik 'sra .binctti mini.sl 
p o g o to w ie  rat m ik ow e T o w a rzy s tw a  taf rza ń -■ rya liiogo  p o lsk ie g o  D zierzliicn i, m in istrow ie 
sk iego . C zok ano je sz cze  n oc, ale b e z sk u te cz n ie .! ( iic-użko, Ilige in b W ger i P o n iU o w sk b -so k r? (arz 
Y creszcie  w e iK w artek , 15 b. jn .. w vru  zy ł przed R ad y  Stanu S k otn ick i i wielu innych  przedstu- 
polu dn iein  p o d  k om en d ą  n acze ln ik a  p. M arya- .w ic ie li w iad z  cy w iln y ch  i w o jsk o w y ch  n iem iec- 
na Z aru sk iego  oiid z ia ł jio g o to w ia . N a D ali Gą- j k i c h .  a u stn -a ck o -w ę g io rsk icń ’ i p o lś k id L  C iuń y  
sie id e o w e j d o w ie d z ia ł się od d zia ł, że  13 b. m .! z ork iestrą  w y k o n a ły  M szę P erG sikgo. P o  o a b o - 
p iz e ch o d z ił ja k iś  w o js k o w y  w  stronę C za rn e g i /żćń stw ie  sk ład a n o  ży czen ia  na ręce  posła de 
S taw u , te je s t  zam ierzon ą d ro g ą  na Zaw rat IJgrona.
i Ś w in ice . N a jk rótszą  tedy d ro g ą  p row a d ził f .  j U W O L N IE N IE  1< £ M Y E F iSG O  
Zaruski sw ó j od d z ia ł na Św in ice , b y  te g o  d n ia ; S K iE G O . Z  tY arazaw y d o n o szą : 
przeszu k ać c z ę s i  je j stoków-. K ie d y  o d n z ia t . • D zięk i staramipui p os ła  i  m in istra  aasuro-\vę- 
przoi L odził o b o k  Z ie lo n e g o  Rtaw u, p od  ftw inicą ; gio/skiTgte w  YÓarszawie, p  śte fan a  de 
rp e stra e g l w- o d d -łe n iu  k ilk iin .is iu  k io k ó w  o d  ja z  .po-środme-twrem m in is te r  ,mm aust-r j t ik w g ó  
śc ieżk i lezą ca  na b rzeg u  ubranie i bieliznę c lio - nwołniomo. ą.w iezicneg '0 w  M osk w ie  K sa w erego  
rą żeg o  J ó z e fa  O M afina. k tó re g o , m im o p iln ego  J P u M ow sk iego  i‘ uaniorAono w ^ iz i j ć ie  ę-rzec-iwko 
szukania  k o lo  staw u , nie zn a lez ion o . W sze lk ie  ‘ niemu p ostęp ow a n ie  karne, 
dane p rze m a w iiją  za tern, że  ś. p. J óze i O stafm , P O G R O M  W  O R S Z Y . 7 W arszn

PUSLOYY-

przeszed lszy  szczęś liw ie  Ś w in icę . ch c ia ł.s ie  w 
kaj-ać i zm ę czo n y  i zap ew n e zg fian y-, za wc ze­
śnie rzucił się d o  zim nej w o d y , w sk u tek  cz e g o  
nastąpił udar serca  lub paraliż, c o  sp o w o d o w a ło  
trag iczn ą  śm ierć, m ło d e g o  żołn ierza . Z w ło k  d o ­
ty ch cza s  nie od n a le z io n o ; k ry ją  je  g łę b o k ie  
nurty  Z ie lo n e g o  Staw u. P on iew aż ten  sta w  le- 
ż y  w y s o k o  : d op row ad zen ie  d o  n iego  lodzi jost 
rzee7.ą a rcytru d n ą , pi-2et.o zw łok i n iesrazęśliw e- 
g o  m łodzień ca  będ ą  m o g ły  b y ć  odn a lez ion e  4rtl- 
d y  d op iero , g d y  w y p ły n ą  na w ierzch .

Ś, p . J ó z e f O stafin  p o  m am rze , k tórą  z ło ż y ł 
w  K ra k ow ie  w  g im n azyu m  św . A n n y  1914 roku , 
w stąpił d o  L e g io n ó w . P o  sm utnych  w yp a d k ach  
w  październ ik u  i lis topa d zie  1 9 1 7  rok u  ptrzy- 
J /J e lon y  zosta ł d o  w o jsk a .a n stry .-.ck iego  i w y­
d a n y  ma kurs o fice rsk i d o  JT eszbu ig ;). P o  z ło ­
żeniu egzam inu  otrzy m ał tn lop  i udał się do 
D ubian, g d z ie  zda ł egzam in. P o  t.yru egzam inie  
p rzyb y ł d o  Z a k o p a n e g o  na k ilk a  dni o d p o cz y n ­
ku. B y ł to  p ięk n y  charakter.

L  Ki i i s s t w a  PGiskśegs.
Z  K R O N IK I W A R S Z A W S K IE J . (Z  Rady 

Btanu. —  f io b l  m cc . (b iich ow sk iem u . —  Ustą­
pien ie sęd z ieg o  R os iń sk ieg o . —  N a d zieci).

W  tych  dn iach  sp od z iew a n y  jest p iz y ja z d  do 
W a rsza w y  c z ło n k ó w  R a d y  Stanu. Na

arszaw y d on oszą : 
W y tó te a  o rob a , p rzyb y ła  w  u b ie g ły  w to re k  d o  
W a rszaw y  z M osk w y , o p o w ia d a  o  strasznym  
jiogrom io  ż y d ó w  w  Ó rszy. Na, w łasne o c z y  w i- 
d; iał, rtrz-jjeżdżając przez to  m iasto , le żą ce  na 
u licy  liczn e  tru py  za m ord ow a n y ch  ży d ó w , k t ó ­
rych  n ie zd o ła n o  je s z cze  p o ch o w a ć .

R E P F .R T O A R  O P E R Y .
W e  w torek , dn ia  19 b. ni.: „T ru b a d u r"

is ie r  Gałecka w  T a r n a w ie .
Q cl. c. Biurn k iresp.)

L w ó w , 20 sierjm ia.
M iiiNter dla G .d icy i, dr K azim ierz G a ł e- 

c  k  i, k tó r y  w n iedzie lę  w y je ch a ł d o  G alicy i. 
p rzy b y ł w ozora j ran o d o  Tam o-w a. Na dw orcu  
k o le jo w y m  .pow itał parna m in k tra  -buumistrz 
miasta-, prezes K o la  p o lsk ie g o  d r  T ertil, jw-oel 
Matekiew-iaK, « is t ę p o a  starostw a , eyono u rzę­
d n ik ów  ■ c z ło n k o w ie  ra d y  m ie jsk ie j R a a  m ini­
ster ndziehtł  a'Tdvon-cyj w  gmae-lui steroatiwa i 
)»rzyjał -miiyizy innym i pi-ez-era K-ob- pc-D kiego 
d ra  Pertila , posł.a Ma-laLiowi-twa i W itosa , ks. 
in fu la ła  Bermi.ok.iego, -presasa ra d y  p o w ia to ­
w e j Ja śk iew icza , dcipuLae.ye u rzęd ów  snanstwo- 
wyciij i antonom ic.znych , rado m ie j-k ą , przód

Hosys woiieo ia s c n il.
Berlin , 20 sierpnia . 

J a k  don oszą  z M osk w y, o d b y ła  s ię  tam w 
Krem lu p o d  p rzew od in ictyem  L cń in a  'dn ia  1? 
bm. narada nad po łożen iem , wytsuorzcinem 
prz.cz ja p oń sk ą  iiitorw en cye . Leniu  m e ch ce  
od stąp ić  o d  p os łan ow ion ia . że n ie  będzm  w ieść 
ż.idnoj w o jn y , ato li k o ła . ilob rze  p o in form ow a­
ne, sądz.ą, że to k  d a lszy ch  w y p a d k ó w  zuiusi 
R o sy ę  tło w yp ow ied zen ia  w o jn y  J a p o r ” .

K om isa rz angielski aia Syhsry?.
1'itWlor.isia,,

L o co  u, 20 sierpnia.
R oiU cr dnia 19 bm .:
8 ir  K arol E lliot, k tó iy  do-tychczas b y ł k ie ­

row nik iem  u niw ersytetu  w  łlo u g k o n g , a  p o ­
przednio p ozosta w a ł w- służb ie  d y p lom a ty czn e j, 
m arnow any z osia ł upełnom ocnionym i k om isa ­
rz. c-;n rządoM ym  d la  S yberyi >Y najb liższym  
czasie  uda się  on d o  Y fludyw  oą-toku.

0 ?6d w  J a p s n iL
'■dĄTą/;-;. j tlwłtoaeaii, -

A m sterdam , 20 sierpnia,
W e d łu g  r e la c j i  dzionnLków  p o d a ją  »T im es«  

z T o k io , ż e  i-ozrucliy  w  Osaka, m ia ły  je szcze  
pow ażn ie jszy  ch a ra k ter  niż w  K ob e . W  O saka 
w darto  się d o  m a ga zyn ów  ryżu  a  w oa y  tram ­
w a jo w e  zd em olow a n o . C ztery  k om pan ie  p ie ­
ch o ty  ora z  kaw ał ery  a  p rz y w ró c iły  jm nądO K . 
W  T e k i8 ce n y  ryżu  n ie co  spad ły .

Powódź w pianach.
H o n g k o n g , 20 sierpnia*

R eu ter  d on osi 18 bm .:
R ze k a  S i-k ian g  w ystąp ih i z  b rz e g ó w . F.OOP 

o s ó b  je s t b o z  dachu , a 250 .000  n ie  m a  d o s ta - 
tetflznegc za opatrzenia  w  ży w n o ść . A m cy k a ń *  
sk i Czerw O noy K tz y ż  n ies ie  p ierw szą  p om oc,.

Oensrjlesią SauKi] i Em  
ttónftsśfIciiiiilCżtJpiKS.iłołPaioiiii

M oskw a, 20  sierp iiia . i 
W e d łu g  don iesień  z Yv Ładyw ostoku  p r z y b y ł 

lam  g en . R u zs ld j, o  k tó r y m  ju ż  o d  n ok a  n ic  ni< 
b y ło  wiadewno. -

F iezw łoozn i-c p o  p rzy je źd z ie  g en . R u zsk ij 
da ł się g en . H o rw a to w i d o  oys*K ,7 .jcyt: -  J

R ó w n o cze śn ie  p rz y b y ł tu  g en era ł E v e rt . 7

O dpoM -.eozis .iuv  r u u a a l . f :

K O N S T A N T Y  S R O K O W S K I. i
W y d a w c a  

R U D O L F  O S M A N .

- n y n u  I'  * Di fi t

(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od redakcji).

Es. • Antoni Bryja
kapłan  - ju b ila t k on w en tu  0 0 .  C y stersów  

w  S zczy rzy cu ,
u rod zon y  w  G ron k ow ie  10 m arca  1841, 
p rze ży w szy  w  za k on ie  lat 57 , a  w- k ap łań ­
stw ie 51 , zasnął w  P anu  d . 19 sierpn ia  br. 
P og rzeb  odbędzm  sil w e  środ ę  dnia 21 bm. 

w

n m r n i a f f l

Br iMolia*.
M ulilbnini.straese „K O n ig  v on  Preu&>en“ .

M ł o t l z i P i f i e c
wjjedrie chi;tnie do wiąkzzejo dwo­
ra na praktykę zarządcy ekonoma. 
2u'osieoia ppJ ftoaziiuiec prtrj- 
mUjO AdmitiŁtracya „N. Kef«rmj“ 

9260 *J t

© B R Ą Z Y
Bajurjrbttutej szych raatrrzy 

polskich — do rprzedaina.

S f e w M m k z  3 @ (  I  p t
OiiUdad można od jr. 11—1 i 3»-5.

6913 6 10

4 0 0  k s r o n
i w ięcej dam xa vrvszukfnie odp<r
wiedniego mieszkani . z !—5 pokoi
t  przynaieinościaiiJ  i k jrn fn temw śródmieściu lui) w pobliin. ^j;to-
azenia pod S .  P . grzyjm njo Adm in.
„N. Keformy-. ' SffiSÓ 2 5

trzy i pół włóki ziemi, e&lkowite 
urządzenie eiektryczne i parowe, 
8 wiorst ed Warszawy, zpriodam. 
Poważni reflektanci (be. -oeredni- 
kow) zasięgną bliższych wiadomości: J ’ larko a if', War:-i^wa, kL 
Sieloaa 1. 39. 8550 3 4
t  • . .  r<as„ .  . —, .m

Kow. !-m ee!:a ;ik
W a r sz a w ia k , w y k o n y w a  w sze llu e  
rob oty  k o w a ls k o -m e cu a a icz n e ; w ła ­
da d ob rze  tak że  p łu g ie m  m otoro - 
w yra ro p n y m ; p o g tn k a je  posady . 
Z g ło sz e n ia  p od  Kowal -  m echanik 
p r z y k u je  A d in in . SN. K c fo r in y 1. 

92uś 2 2

Karetka
londyńska, bsrilzo Jadna, mało uży­
wana i Z p4»wosy uży­
wane eą, do sprzedania. Pto;r Pa- 
rstiński. Kraków, ul. Długa 1. 36.

9C47 i 5

Y.1 , - i  js ą ł j
tresowanego. L oi... pud „Czuwip 
pr*yjruaio Aaiuin. „Si, Keformy“.

fi05 i 5 5

O e ! e m
umieszczenia tutejszego c k. 
Urzędu cechowniczego miar 
i w ag poszukuje c. k. Staro­
stwo zaraz, wzgięduie w ter­
minie późniejszym, jednako­
woż najdalej do 31 grudnia 
1918 r. lo k a ż a , składającego 
się z 2-ch do 4-ch poko:, oraz 
szopy, względnie lokalu do 
pomiaru beczek z osobnym 
dojazdem. poh  3 3

P s & t u s ;
grapodarne, matyki iaa, t  praktyką 
biurową, posznknje pcundy, jako 
urzędniczka, towarzyszka, nauczy­
cieli:*; zajmie się gospodarstwem 
Zgłoszeni.: Han:a Szarao poste 
restante Zabopar.c, 92C0 3 3

We m M K iHU
w Tnnosne

p oszu k u je  k a n d y d a ­
t a  n c  i a r y c l n e g o .

0231 i 3

2 w a g o n y  s z y n
kopalnianych (Rrobcnschinen) 1 wa­
gon 9'J, kg, 1 wagon 12 kg zaraz 
do srrzed- n;a. Zgłoszenia nrzyjmnje 
Biuro ogioezeń islikta St-.ttera 
Kutków, n.1. Graazka 1.. 9211 2 3

mający sklepy i mieszka",la. a tak- 
i« i przedsiębiorstwc przemysłowe, 
na sprzedaż. IV kład gotówką po­
trzebny 2 miliony kortn. Zastępca 
prawny wisścicielki adwokat dr 
BrotsiŁ-aw rilchalew ski Lwów, 
ab i.ka cmiBk. 1. ł£ , uńraela 
wyissnłeći, tylko bcspośFOónim 
rć.iektautoi?. 9158 2 3

Do wynajęcia
z powoda wyjazdu 2—3 pokoi z 
kuchnią, światło elektryczne, blisko 
plant, słoneczne, z i;cb ‘ami lab 
bez. Tamże różne rzeczy do sprze­
dania: meble i rozmaite drobiazgi. 
Zgłoszenia listowno z pońaniem 
adresu przyjmuje Administrac; a 
„N, Reformy* pod ,Pllne“ . 9240 2 &

P o d g ó r z e
ul. Lyowsia I. 22, od g. 3—(> po 
poi. kilka kam ionle
jedne- i dwupiętrowych z ogród­
kami. 9244 2 3

ffowy damski płaszcz
zimowy, granatowy, na osobę sre- 
dniego vr;.ros*n zara7. do sprzedani-t. 
\Vin(lomo-:ó przy u!. Dietlowskiej 
1. 68, paner na lewe, między godz. 
5—6 po południu. 9235 2 2

Kupiiję garderobę
męsuą, używaną; płacę najwyższo 
oeny. żi&pGad korespondentkę, dc 
L, Sohmausa, Kraków, ni. Sze­
roka f. 22. 8932 2 20

4  pokoje
frontowe i duży przedpokój, na I 
piętrze, w śródmieściu, nadające 
się na uiuro, do wynajęcia. Wia- 
domośó: Pawliger, ul. Grodzka 69. 

9091 3 3

z długoletnimi prima świadectwa­
mi, poszukuje sWej poBany na ordy­
nacie. Ogrodnik 0, S-, Booonia.

91S2 3 3

Posada m agistra.
dla pań. płynnie mówiącyoh po 
polsku i p0 niemiecku, r.aisz do 
obsadzenia. Zgłoszenia pod adre­
sem: Ajitsica „pad  Łwestf"
w Białej. 9113 4 ,

Dam 5 kg cukru
5 kg mąki > 100 kg ziemniaków za 
wyszukanie 2 pokoi słonecznych z 
przedponojcm i kuchnią, z eleatry- ~ v Kraków'e, w okolby alei 
‘-lickttwiots, ui. Batorego, śz ak, 
^■ieparz, Długa, ewentualnio może 
być doinek z ogródkiem. Zgiosre- 
nia cod W. K. przyjmuje Admin 
„J> Helorm o 4. 9090 3 3

i i  m m
z i?ądoveiu  tłpoważuieaiem, 
zp ttałą siedzibą urzędową w 
Krakowie, prxy ul. Groazkiei 
I- 26, przeprowadza parę®-- 
lp c y a  majątków ziemskich 
działy lasów i oszacowania 
tychże dla cełów gospodar­
czych. 8114 3 15

Szukam miejsc
do naprawy bielizny. KgłpjSeira 
pod llz a  przyjmuje Admintstraoyc. 
flN. RefeiDiy4*. 8932 3 3

p ® p w a M a
Interesu z wrrobfiini cukrowmii na 
własny rachunek poszukuję znofa- 
n a godnej pani lub Danny z kau- 
cye lab zabezpieczeniem, llokiadne 
zybszcnla p< i „S. HS'-‘ przyjmuje 
Ailmiri. „fi. Raformy4. 908 0 2 3

i ó a j ą t o l i  g i e t s a k ł  
iaraz ao uprzeć an: a w całości lub 
w dowolnej Rości. Składa się z roli, 
łąk, oraz młodego i staiego lu'su do 
potouy. Stacyn koieja-va'w n-tiujs-u. 
Zjdtrsoei-A listowne ■/. podnuiein 
wysokośoi M-kta-lki do barządu tar­
taku w Uekliuca, p. Mosty Wiel­
kie, Galicra. 8687 9 10

Krem do yo^iia
naj (pize, jakości, do ożycia bez 

wody, wiolai tygiel 6 K.

ilydio do yoienia
prawdziwe, najlepszy gatunek, ka­
letek 3 -K 1 kg 32 K.

V. /syta s* zaliczka ZU JUnKara 
przedsiębiorstwo wywozowe, 2a- 
£r*elr 105, Petrinjska S/lIf, Kro- 
acya. 8329 4 O

Inteligentna wdowa 
w średnim- w,„ku, pi szokuje miej­
sca do seił,dn dorna. Umie też 
szyć. Zgłoszenia ncd ,Jf. 3. 150“ 
przyjmuje Adnńn. „Ń. Reformy*.

8958 2 2

1 0 0  K  s & a g r o d y
kto odstąpi lub wskaio micszkanlo 
bez mebli z 1 pokojn i knebni. 
Komfort nie wymagany. Mieszka­
nie może być zaraz, we wrześnio, 
pażdz., listopadzie lub ginduŁu b. r. 
ZgłoFzeiua pod „Pewny ljkator“ 
do Ajencji dzienników J. llopcaso 
i Salomonowei, ul. Szczopanska 9. 

8297 6 6

MA d a s i a
salou mahoniowy, portyery sakisn- 
ne, prawie nowo, 9 kurtki zimowe 
dis studentów z wyższ. g;mu. Ul. 
Jasna 5, parter na lewo, od g. 3—4. 

9175 3 3

do dwóch chłopców LIasy ViT 
i IV  gim nazjalnej poszukuję 
hd 1 września. W arunki ke 
rzystne. Dr Stanowski, Rado­
myśl nad Sanem. 8146 3 3

Posz&KUie posady
na ordy nar/ę, jako rym ir* nadwor 
ny od 1 naźóziern.ka. W. 1., Tarno 
brzeg „na Wianku*. 8036 6 0

Da pdfflrrac&Sącycb 
% i k i c ^ r o i L

Kto z 13. p. p. 12 kontp. został 
wzięty do niewoli 27 oaa iziernike 
1914 i powiócił i iszymii, gub 
tobolskiej, raczy łasaawit podat 
swój adrce Jaaiuic i ’olus, Kraków- 
Zaarzówek 107. 9202 3 5

w Krakowie niedużą, ob.łłażon i ro 
alność, najchętniej ze sklepem, feta 
jenką i ogrodcui. Handel Krasiu 
skiego. Jasło. 9181 2 3

Kasperka .
do fabryki wyrobów cukierubzyci 
Józefa Siermontawskiego w Kra- 
korrin, ul. Urnckr 918& 3 3

i p ® ,  i l |
zęby sztuczne oraz wyroby ze złot. 
i srebra, jakoteż wszelkie antyk 

kupuje po najwyższych cenach

Haker,
Sławkowsaa 15, obok magazynu broni- 

8947 4 10

?. * rck«riii -nterackiei w Krakowie, uh Jaąiełłońska 10. Ezadca druicarn* L . K  Górski.


